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Wiadomości zagraniczne. 


Rossya i 
Z Petersburga, dnia 13. Listopada. 
Wiadomości od oddzielnego woyską. 
` kaukazkiego. 
Względem zdobycia Erywanu donosi Ge- 
nerał Paszkiewicz, co następuie: „Po zdo- 
byciu twierdzy Sardar- Abad wyruszył Gene- 
rał Paszkiewicz z głównym korpusem przes 
ciw Erywanowi, dokąd przybywszy dnia 6, 
Października, $yo kazał otworzyć rowy. Dnia 
12, iedna baterya wielkie zrządziła w twierdzy 
szkody; a zniechęcony wiadomością 0 wzię- 
ciu Erywanu nieprzyjaciel, npatarczywości 
naszego woyska i bombami doszczętu zosta 
znękany. Dnia 19, gdy batalion gwardyi wpadł 
« przez wyłom do miasta, błagali mieszkań: 
cy ołaskę, a osada, która się dotąd uporczy= 
wię broniła, złoży wszy broń, „poddała Bige 


Twierdza Erywan uwažana była dotąd za nie 

zdobyte i naymocnicysze przedmurze Persyi 

przeciw Rossyi. To ważne zdobycie, które 

powiększćy części winniśmy pomyślnym okos 

licznościom i zdatności wodza, prawie żadney 

nas niekosztowało straty. W liczbie poyma- 
nych znayduiesię sławny Hassan-Khan, do 

wódzca osady, brat Sardara Erywanu, 7miu 
wysokiego znaczenia Khanów, 3 bataliony 
wyborowego woyska Abbasa Mirzy, pah | 
ce 3000 ludzi; a przytćm zabraliśmy 35 dział, 
2szmigownice, 5 moździerzy, 4 chorągwie, 
467 cetnarów prochu, wielki zapas potrzeb 
woiennych, znaczną część skarbów Sardara 

i 10,000 czeriwertyn zboża. Woysko nasze, 
oprócz chwały woienney, którą nabyło, wzo» 

rową zachowało karność i porządek. Pomi- 
mo wycierpianych trudów i niedostatku, cho- 
ciaż się miasto poddało na łaskę zwycięzcy, 
niedopuściło się żadnćy zdrożności, i spokoy- 
ność w mieście ani na chwilę niebyła naru» 

szoną,ś 
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BOIENTNECGY W 

Pod tym napisem Gazeta Powszechna na- 
stępuiące zawiera wiadormości: „Z Konstan- 
tynopola, dnia 25. Października, Oto iest 
sporządzony podług autentycznego źródła 
wykaz sił zbroynych otitomańskich w Morei. 
1. Pierwsza dywizya. Tureckie okręty 
woienne pod dowództwem Kapudana Bey: 
2 liniowe okręty od 84ch dział, 5 fregat; Tu- 
netańskie woienne okręty pod sprawą Kiala- 
Bey: 3 fregaty i 1 bryg. II. Druga (egip- 
ska) dywizya, pod wodzą Moharrema-bey, 
zięcia Baszy: 3 roztakielażowane okręty od 
64ch dział, g korwet, 4 brygi, 3 szonery, 3 
galioty, 6 pożarków, III. Okręty przes 
wożzowe: 11 półkosarskich, czyli mniey= 
szych, do krążenia uzbroionych brygów; 25 
okrętów handlowych rozmaitey wielkości, 
IV. Okręty europeyskie: Arcy- Xiążę 
Jan, pod Kapitanem Józefem Ragusin; Egeo, 
pod Kapitanem Augustynem Marassi; Gia- 
como, pod Kapitanem Nicolich; bryg An- 
drea, pod Kapitanem Bonavich; (wszystkie 
pięć austryackie). Ogół 89 okrętów. Do osta- 
tnićy wyprawy alexandryiskićy należał nowo- 
utworzony w Kairze półk, z urządzoną na 
sposób europeyski muzyką, złożoną z 3Ostu 
młodych Arabów. Poółkownik nazywa się 
Mohamed Bey, półk składa się z qch bata- 
lionów po 1o00 ludzi, Prócz tego było na 
flocie 100ludzi iazdy i million piastrów; flota 
egipska miała 1600 dział; 18 okrętów opatrzo- 
ne były ekwipażami na sposób europeyski 
urządzonemi. Wice-Admirał Letellier; Fran- 
cuz, znaydował się na roztakielażowanym o= 
kręcie pód dowództwem Moharrema Bey; na 
innych egipskich okrętach było gmiu francuz- 
kich sztabowych Oficerów z tytułem instrukto. 
rów do kierowania manewrami. — Zapewnia- 
ią w Pera powszechnie, iż ces. austr. Inter- 
nuncyusz, Baron Ottenfels, odebrał depeszę 
„od Xiążęcia Metternich z naganą, iż się wzbra- 
niał przystąpić do ostatniego wspólnego kro- 
ku Posłów względćm osiągnienia pacyfikacyi 
u Porty. Miał on potćm odwiedzić swych 
kollegów, dla oświadczenia im, iż sobie 
„mylnie wykładał dawnieysze rozkazy i Że go: 
tów iest wspierać iak nayusilnićy dalsze ich 
kroki. Posłał oraz dnia g. Października (iak 
wiadomo) swego tłumacza do Reis-Effendego 


` 
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z notą, obeymuiącą naymocnieysze dla Porty 
napomnienie, aby nareszcie usłuchała głosu 
przyiaźni i rozumu, — Ztamtąd, dnia'5. Li. 
stopada. Dnia 1, m. b. nadeszła tu wiado= 
mość, iż z powodu popieranych wciąż przez 
Ibrahima Baszę działań lądowych w Morei, 
sprzymierzeni Admirałowie postanowili, u- 
derzyć na iego flotę w Nawarynie i onęż spas 
lié. Powiodło się i iedno i drugie, i flota 
przestała exystować, Táil Dywan tę smutną 
nowinę, ale przecież trafiła ona łatwo do uszu 
Publiczności. Tymczasem rząd przedsięwziął 
naydzielnieysze środki celem utrzymania 6po- 
koyności. "Ta troskliwość Porty okazuie wy- 
raźnie, iż zna swe niebezpieczne położenie 
i skutki, iakieby dziki wybuch pospólstwa 
przeciw Frankom za sobą pociągnął. Posło- 
wie ięszcze się tu znayduią, a Pan Otten- 
fels radzi nieustannie poiednanie, pomimo 
uporu Reis - Effendego. Zresztą Po- 
słowie przygotowani są do odiazdu. — 
Z Odessy, dnia 7. Listopada. Mamy z Kon- 
stantynopola z dnia 29. Października wiado- 
mości, podług których nic się tam niezmieni. 
ło. Sułtan, którego mótłoch z przyczyny ie- 
go reform głową niewiernych nazywa, roz- ` 
kazał wprawdzie popierać naysurowićy woynę 
przeciw grekom, powątpiewaią iednak, aże- 
by wydał nieprzyiacielskie oświadczenie prze- 
ciw sprzymierzonym imocarstwom, którego 
się iuż po oblężeniu Nawarynu lękano. Suł- 
tan, który walczyć iest przymuszony z po- 
dwóyną oppozycyą, zbuntowanymi Raiaasa- 
mi i mnóstwem prawowiernych Moslimów, i 
w tym względzie istotnie niezwyczayną moc 
charakteru okazuie, lękać się musi bardziey 
pospolitego uzbroienia swego ludu aniżeli 
greków i Żyiących w Turcyi wśród naywię- 
kszóy obawy Franków, którzy z naywiększą 
boiaźnią i strachem wyglądaią, co się z terā- 
źnieyszego krytycznego położenia rzeczy wy= 
kluie, Któż ręczy ża to, iż po zawołaniu 
Moslimów do pospolitego ruszenia, niepod- 
niesie znowu głowy Hydra janczarów i nie- 
wystąpi iako reprezentantka islamizmu? Ule- 
mowie są także roziątrzeni przeciw nowym 
urządzeniom i Żałuią, iż się przyłożyli do zgu* 
by janczarów, którzy, zdaniem prawowiet- 
nych Moslimów, sami tylko byli w staniey. ' 
bronić islamizmu i państwa w dniu trwogi i 
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niebezpieczeństwa, Wszystkie te okoliczno- 
ści, maiące tak wielki wpływ na negocyacye, 
niewyratuią pewnie Sułtana Mahmuda z tera- 
Źnieyszćy okropnćy toni. Tylko powrot do 
dawnego położenia rzeczy przyświeca mu ie- 
szcze iakążkolwiek nadzieią, i każdy prawdzi. 


wy Moslim będzie mu go doradzał, — Z Bu.. 


karestu, dnia 7, Listopada. Biegaią tu pogło- 
ski z Konstantynopola dnia 2, Listopada, iż 
Posłowie 3. mocarstw złożyli swe archiva na 
okręt angielski, który przywiózł Panu S, Can- 
ning wiadomość o bitwie pod Nawarynem, 
Sułtan, odebrawszy tę okropną wiadomość, 
oświadczyć miał natychmiast, iż pomimo tey 
klęski niechce nic wiedzieć ani o pośredni- 
ctwie ani o pacyfikacyi, W stolicy panowała 
spókoyność. Wiadomości te rozleciały się po 
Buchareście z szybkością błyskawicy. k 
W Grecyi z naywiększą niecierpliwością 
oczekuią przybycia Hrabiego Capo d'Istrias. 
W dziennikach piszą, Że przybycie iego spó- 
źniło się dla tego, Że iego obecność w Euro- 
pie korzystną iest dla sprawy Greków. Na+ 
czelnicy przystali na to opóźnienie, 'ale lud 
woła bez przestanku: „gdzie iest nasz rządća; 
iego chcemy, nie uznaiemy Żadnego innego 
rządu! f 3 
Prezydentzgromadzenia narodowego w Gre- 
cyi otrzymał ga przesłaną nominacyą nastę- 
p uiącą odpowiedź od Hrabiego Capo d'Istrias 
Londynu pod dniem 26. Sierpnia: „Wchwili, 
kiedym chciał opuścić stolicę Rossyi, otrzy= 
znałem , za staraniem brata mego, poselstwo 
zaszczytne od JW. Pana i Reprezentantów 
narodu z dwiema uchwałami, z których pier- 
wsza stawia mnie na czele rządu greckiego, 
a draga daie mi pełnomocnictwo zaciągnienia 
pożyczki, Już w miesiącu Maiu i od czasu 
mego przybycia do Petersburga, doniosły mi 
„publiczne pisma i listy prywatne o tym po- 
chlebnym i uroczystym dowodzie zaufania, 
iakie we mnie położył naród grecki. Nie 
będę JW. Panu iiego zacnym kolegom tłu- 
(maczył uczuć, które wzbudzaią we mnie te 
uchwały, ani nie wspomnę o modłach, które 
zasółam do Boga, aby i wam, Panowie, i 
mnie udzielił mocy do osiągnienia raz prze- 
cie celu tylu krwawych ofiar, które poniósł 
naród grecki i ieszcze iest gotów ponieść 
w nadziei szczęśliwego odrodzęnia swego. 
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Przestanę teraz na zdaniu Panom sprawy 
ztego, co mi się udało wykonać i zapewnić 
was na przyszłość o naywiększćy uległości 
moićy, Dowiedziawszy się o upadku Aten, 
o niedostatku pieniędzy, w iakim się rząd 
tymczasowy znaydował i o smutnćy konie=' 
czności zaciągnienia długu na wyspach ioń- 
skich, któryby na kilka dni mógł wystarczyć, 
posłałem w odpowiedzi przez brata mego 
ostatek mego szczupłego maiątku, Wezwałem 
go, aby się dołożył do tćy pożyczki, gdyby 
ią miano zaciągnąć, albo w ręce tytnczaso» 
wego rządu złożyć przeznaczoną przezemnie 
do iego rozrządzenia summę 2000 funtów szt., 
a razem nieomieszkałem błagać wszystkich 
Greków, którzy w obcych kraiach maiątki po- 
siadaią, aby idąc za tym przykładem, pomoc 
słali oyczyznie. To skutkowało, i rząd tym- 
czasowy będzie w stanie, opędzić tymczasem 
pierwsze przynaymnićy potrzeby; mówiętym- 
czasem, albowiem pochlebiam sobie, że za 
pomocą boską i przez waszą mądrość, naród 
grecki wkrótce potężnieysze pozyska 
wsparcie. W obecnćm położeniu rzeczy po- 
moc, ieżeli ma być szczerą, dwoiaki cel mieć 
powinna: musi ze smutuego rozdrobnienia. 
wydobyć i wprowadzić ią w stósunki z nay- 
pierwszćmi mocarstwami Europy; musi ićy. 
podać sposób utrzymania bytu i bronienia się, 
dopóki rząd niewprowadzi porządku do ze- 
wnętrznych interesów; musi nareszcie posta= 
wić ią w tym stanie, aby sama sobie była wy» 
starczaiącą. Temi dwoma ważnemi interesa- 
mi wyłącznie się zaiąłem, i na przyszłość 
niemi zaymuiąc się, nie wprzód do Panów 
się udam, aż Paryż-odwiedzę. Jeżeli niebo 
usiłowania moie i nadal wspierać będzie, iak 
dotąd, 'to odważam się spodziewać, iż Panom 
będę mógł przynieść pociechę, i Że naród 
grecki nieodmówi mi pełnomocnictwa, o któ: 
re będę prosił, iżbym w prawnem wykonaniu 
zaszczyinóćy godności, którą mnie obdarza, 
mógł zawrzeć z dworami potrzebńe umowy, 
które na korzyść Greków zaszły. Niebędę 
anijchwili czasu tracił, albowiem czas ode 
dnia do dnia może dla Grecyi rozstrzygnąć 
pytanie, iéy Życia lub śmierci się tyczące, 
Bez wątpienia, koleie, które to pytanie spro= 
wadzi, są w ręku Boga; ale nietaymy sobie. 
Panowie, iż od was zależy nadać im korzy» - 
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stny dla siebie zwrot. I będą go miały, bądź: 
cie tego pewni, ieżeli wierni niezmiennym 
zasadom naszćy świętćy religii, iednomyślnie 
i z dobrey chęci pracować będziecie nad po- 
wszechnem dobrem, iedni nosząc broń nie- 
tylko z zapałem i odwagą, lecz i z zupełną 
uległością rozkazom przełożonych; drudzy 
zarządzając kraiem dla niego iedynie, a nie 
dla pewnych osób i interesów,,albo przeciwko 
nim. Nie mówię nic więcey; ale zostawiam 
waszey mądrości i waszėy miłości oyczyzny 
zastanowienie się nad tą niezmierną odpo- 
wiedzialnością, którą macie na swoićm su- 
mnieniu, Ja mam sobie za wielki zaszczyt, 
Že ią z wami dzielę; ale nie taię tego, Że 
wtenczas tylko ią z wami dzielić będę, kiedy 
mnie zechcecie słuchać i udaruiecie tem za- 
ufaniem, które w was muszę wzbudzić konie- 
cznie. Mam zaszczyt it. d. (Podp.) Capo 
d'Istrias.* . 


Austrya. 
Z Wiednia, dnia 19, Listopada. 

Gazeta Berlińska Spenera z dnia 27. Listo- 
pada zawiera pod tym napisem co następuie: 
„Podług prywatnćy wiadomości z Konstanty- 
nopola, miał Sułtan zerwać wszelkie związki 
z Anglią, Rossyą i Francyą i dać zapewnie- 
nie trzem Posłom, iż mogą spokóynie pozo- 
stać w iego stolicy lub wyiechać, — W inućy 
prywatnćy wiadomości wyrażono:  Dzisiay 
rozchodzi się po Wiedniu wieść, iż podług 
nadeszłych doniesień Porta oświadczyła Po- 
słom trzech sprzymierzonych dworów, Że 
urzędowanie ich ustało. W skutku tey po- 
głoski spadły rozmaite papiery.* (Mieliśmy 
tu w Poznaniu te same pogłoski przed nadey- 
ściem naynowszych numerów Iostrzegacza 
Austryackiego, w którym iednak Żadney o tćm 
niemasz wzmianki.) 


Francyda. 

Z Paryża, dnia 20. Listopada. A 
Dowiedziawszy się Król Jmć, iż Król hi- 
szpański ma zamiar udać się do Barcelony, Że 
ma przy sobie znaczny korpus woyska hi- 
szpańskiego, Że zatćm Życzyć sobie będzie, 
pokazać się w tém mieyście tylko w orszaku 
poddanych swoich, zlecił przeto Podhrabie- 
mu St, Priest, ażeby Królowi Jmci Katolickie. 


mu zapróponował w imieniu Króla franci= 
zkiego oddalenie z Barcelony, stoiącćy tam 
dywizyi woyskafrancuzkiego. Król Katolicki 
przyiął tę propozycyą Króla Ghrześciańskiego, 
i dywizya odebrała rozkaz, powrócić do Fran- 
cyi. i 

Król mianował Kontr-Admirała de Rigny, 
Wice-Adumirałem, Kapitana liniowego okrę- 
tu, Barona Milius, Kontr-Admirałem, a in< 
nych dowódzców okrętowych eskadry, ktora 
pod Nawaryno walczyła, zaszczycił orderami, 
W ice-Admirał Codrington i Kontr-Admirał 
Hrabia Heyden, mianowani zostali dygnita- 
rzami, Kapitan Fellows, angielskićy fregaty 
Dartmouth Kommandorem, a inni angielscy 
i rossyiscy dowódzcy okrętowi, kawalerami 
orderu Ś. Ludwika. Król rozkazał, ażeby 
z kassy inwalidów marynarki użyć szczególne» 
go funduszu na wsparcie familii poległych 
pod Nawarynem marynarzy. 

Wczorayszy numer Gazety Francyi zawierał 
artykuł pod napisem: „Słowo o dwóch prze= 
sądach tyczących się turków, w którym na- 
samprzód stara się dowieśdź, iż przechwalana 
tak często wierność turków w przestrzeganiu 
umów i danego słowa, pochodzi właściwie 
tylko z pochwał filozofów ostatniego wieku, 
a mianowicie Woltera. Niewzywaliż nas bo- 
wiem dość często obrońcy prawności tureckie- 
go nad grekami panowania, ażebyśmy w tym 
Ibrahimie Baszy, w tymto podpalaczu, wtym 
pustoczycielu Morei, w tym zaprzedawcy 80= 
lonych głów, w tym mordercy kobiet i dzieci, 
w tym nareszcie wiarołomcy, nowego Orosrna* 
na i;prawie francuzkiego bohatyra uznawali? 
— Drugi przesąd; zdaniem naszem, polega 
na tém, iż Turcyą uważamy za naydawniey= 
szego sprzymierzeńca Francyl. Zdanie ta 
należałoby zostawić tym, co na kwiatkach pøs 
litykę zasadzaią. Zdanie to pochodzi od Frans 
ciszka I., który, party silnie od Karóla V. i 
Henryka VIIL., powziął myśl, ażeby wcią* 
gnąć w swóy interes Solimana i zdziałać przeze 
to dywersyą, która się na tem skończyła, iż tu» 
recki Admirał Barbarossa wnet opuścił fran* 
cuzkie gałery, aby zlać okropności na Wło» 
chy. Od owćy to epoki bierze początek ta 
mniemane sprzymierze; prócz tego bowiem 
nigdzie nieznayduiemy śladu onegoź. O wszém 
łatwo dowieśdź można, iż Królowie nasi nie 
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gdy się nie uważali ża sprzymierzeńców Por- 
ty ottomańskiey, Ludwik XIV., nieprzyiaciel 
Austryi, pośpieszył ićy na pomoc, gdy była 
od turków zagrożoną; zwycięziwo nad otto- 
iaanatni przypisywano wowczas męziwu fran- 
cuzkiemmu, W kilka lat późniey uzbraiali się 
turcy przeciw Kandyi; Europa nieuczyniła 
nayrmnieyszego poruszenia. Ludwik Wielki 
przypomniał sobie, Że icst Królem Chrześci- 
łańskim, pośpieszył wenecyańnom na pomoc; 
Karól V. pokazał się godnym swoiego nie- 
śmiertelnego paddziada; i nigdy narod ucy- 
wilizowany nie będzie sprzymierzeńcem te- 
go, co ustawicznie powstaie przeciw temu 
wszystkiemu, co nan iest świętem i drogićm. 

W ośmiu zgromadzeniach obiorczych tutey- 
szey stolicy liberalni Kandydaci odnieśli zwy- 
cięztwo: Dupont (de PEure), J. Late, Ka- 
zimierz Perrier, Benjamin Constant, Scho- 
nen, Ternaux, Royer-Collard i Baron Louis 
(dawnićy Minister finansów) zostali obrani 
Deputowanymi. w pobliższych stolicy De- 
partamentach także wielu konstytucyjnych 
Kandydatów miało większość za sobą. Pano- 
wie Lafayettowie, oyciec i syn, zostali obra- 
ni w Meaux i Coulommiers (Departament 
Sekwany i Marny). Pan Royer Collard, prócz 
Paryża, obrany był w dwóch innych miey. 
scach. SE 

Tak tedy w Paryżu Ministeryum stanowczą 
poniosło klęskę. Pomiędzy 7578 głosuiącymi 
6690 głosowało za Kandydataimi oppozycyi. 
Procz powyżćy wymienionych, zostali iuż o- 
branymi: Bertin de Vaux w Wersalu, Ale- 
xander Lameth w Pontoise, Berard w Cor- 
beil, Lecarlier w Laon, Mechin w Soissons, 
Genereł Sebastiani w Vervins, Labbcy de 
Pompieres w St. Quentin, Generał Gérard 
w Clermont, Levaillant w Besançon, Tran- 
chon w Compiegne, Bignon w lies - Ande- 
lys i w Rouen, Dupont w Bernay i razem 
w Pont Andemer, Royer-Collard {iak się iuż 
wyżćy powiedziało prócz Paryża w dwóch in- 
nych mieyscach, to iest w Melun i Chalons): 
Lepelletier dAulnay w Montfort, Bérand w ; 
Arpajon, Prezydent Sądu Coumartin w mie- 
ście Amiens, Busson w Chartres, Jobert Lu- 
cas w Remach, Laisné de Villereque w Or- 
leans; Malariic w Dieppe, Davergier de 
Hauranne w Xavre, Heély d'Qyssel tamże; 


Calınelet w Tours, ` Pomiędzy tymi obrany- 
mi Deputowanymi ledwie iest dwóch ministe- 
ryalnych. ' Prócz tego zawieraią Monitor i 
Gazeta Francyi nadeszłe przez Telegraf wia- 
domości o losie biur wyborowych w 38 zgro- 
madzeniach wyborowych departamentowych, 
z których się okazuie, iż takowe w 18 zgro- 
madzeniach zostały odmienione, między in- 
nemi w Bordeaux, Libourne, Saumur, Tours, 
Dunkierce, Lugdunie i Blois, W Cambrai 
maią nadzieię, iż roialistoski Kandydat od- 
niesie zwycięztwo nad Panem Royer-Collard, 
Prócz tego odinienione zostały biura w A- 
miens, Mons, Mamers, Goveux, Gien, 
Troyes i w innych miastach, Z powodu wy- 
padku tuteyszych wyborów niesłychana w Pa. 
ryżu — iak Konstytucyonista donosi — panvie 
radość i kilkanaście domów było onegdaysze- 
go wieczora oświeconych. Są pewne widoki, 
że i w Toulon, Brest, Strasburgu, Nantes, 
Larochelle it d, Ministrowie klęskę ponio- 
są, W Vienne zapewne wybor padnie na 
Pana Augustyna Perrier, ; 

Pan Ternaux niebył przypuszczony do gło- 
sowania, ponieważ chciał tylko pòd tym wa- 
runkiem wotować, iż Deputowanemu służy 
tylko na lat 5 pełnomocnictwo.  Oświadcza 
on w naszych gazetach, iż się spodziewa, że 
nowa Izba przywróci znowu pięcioletność 
wyborow. 

Dzień 17. Listopada, w którym się wybory 
rozpoczęły, iest rocznicą urodzin Ludwika 
XVIII, dawcy Konstytucyi. 

Odezwa naszego Arcybiskupa z powodu 
wyborów Deputowanych, mieści w sobie na- 
stępuiące mieysca. „Jeżeli apostoł Paweł na- 
pominał nadewszysiko do modlenia się, pro- 
szenia, wstawiania się i dziękczynienia za 
Królów i wszelką zwierzchność, ażebyśmy, 
gdy im Bóg użyczy łaski, że na dobre użyi 
władzy swoićy, mogli kosztować błogiego i 
świątobliwego Żywota; to są zaiste czasy, 
w których tę powinność z podwoioną gorliwo-' 
ścią i zapałem pełnić należy, — Jużeście nag 
zrozumieli, bracia naymilsi, i możeście nas 
uprzedzili nawet. Nie ma zapewne pomię- 
dzy wami ani iednego serca pobożnego, któ- 
reby w têm powszechnem poruszeniu, które 
od tronu wyszedłszy, po całćm rozchodzi się 
Królestwie, nie zasłało modłów do wiecznćy 


s 


|, wiąże, 
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Opatrzności, trzymaiącóy w ręku losy naro- 


dów, kieruiącey wypadkami według zamia= 


rów swoich; która często ślepych narzędzi u- 
Żyć umie do wykonania woli swoićy, i nawet 
nayszkaradnieysze namiętności ludzkie pobu- 
dza do obiawienia nąywiększych ićy dobro- 
dzieystw. — Do has to należy, nayrailsi bra- 
cia! wspierać wasze życzenia i dodać wam od- 
wagi i męstwa: Nikt dareinno nie zaufał Pa- 
nu; iest to słowo Ducha $, dla nas tysiączne- 
mi sposobami sprawdzone.  Błagaymy więc 
iego litości, aby chciał mieć boską opiekę nad 
obieraiącymi Deputowanych; prośmy go, aby 
iako przed wieki ięzyki ludzkie pomięszał, aby 
ie rozproszył po rozmaitych towarzystwach, 
tak obecnie wszystkich myśli połączył ku u- 
trzymaniu wiary, ustaleniu tronu i utrzyma” 
niu wiecznego pokoiu i sławy Francyi.* 

Baron Louis, były Ministerdinansów, utra- 
cił z powodu ostatnich wyborów, swóy tytuł 
iako Minister Stanu, a to w skutek raportu 
Prefekta policyi, iż na zgromadzeniu Pary- 
zkićm extra muros Żądał od wielu osób dowo- 
dów uczciwości. 

Redaktor Przesłańca Lugduńskiego posiada 
numer fałszywego Dziennika Rozpraw, maią. 
cy tytuł: „Omyłki drukarskie Dziennika 
Rozpraw.ć Papier, czcionki i kształt ten sam 
co prawdziwego, lecz osnowę stanowi obel- 
Żywe pismo przeciw Panu Chateaubriand. 

Niepowątpiewaią o tém, iż pewna liczba 
nowych Parów łatwo się do oppozycyi przy- 
Zaraz na początku powćy listy Pana 
Villele stoi dziesięciu Parów, na których 
głosy niemoże on rachować. „Do tych nale= 
„Żą4: Xiążę Dalmacyi (Souli), Hrabia Levis, 
Margrabia Froissard, Margrabia Golbert- Cha- 
bannais, Hrabia Renć, Hrabia Kergorlay, 
Hrabia Alberyk Choiseul, Hrabia Maurycy 
Caraman; a dziesiąciu Parów, którzy przy 
iakićy naradzie niegłosuią za zamierzonećm 
zdaniem, zniwecza 20 głosów. Pozostaie te» 
dy ieszcze 56, u których trzy głosy odpadaią, 
ponieważ są za młodzi, aby głosować mogli; 
tymi są: PP. Suzannet, Nansouty i Lur de 
Saluces; dway starzy Arcybiskupi rzadko się 
pokażą w Izbie, a reszta może podobnieź 
mało będzie do nićy uczęszczać, Stąd wnosić 
można, czyli Ministeryum ma w swoićy mo- 
cy większość, przewyższającą owe 60 głosów, 


które podczas naradzania się nad prawem 


pierworodztwa oppozycyą stanowiły. 

Infant Don Michał przybył do Strasburga 
podług doniesienia telegraficznego, Podług 
Dziennika Handlowego i Monitora, wyiechał 
on z Wiednia dnia ro. m. b. (Nic ieszcze 
o tym wyleździe Dostrzegacz Austryacki nie. 
doniósł.) W pałacu Elysee- Bourbon przy- 
rządzone są pokoie dla Infanta. — Podhrabia 
Canellas , wuy: Margrabiego Chaves, odebrał 
rozkaz, ażeby się udał do [ours i zabawiłtarna 
przez ciąg bytności Infanta D, Michała w Pa- 
ryżu. — Ant. Ribeiro Saraiva, rojalista por- 
tugalski, który się był schronił do Paryża, g- 
debrał rozkaz, ażeby się na 50 mil (lieues) 
od niego oddalił, 

W środę przybyli tu z depeszami Xiążę 
Reuss-Greitz i Hrabia Koraty. 

Telegraf Tuloński donosi, iż dnia 14. 
znaydował się w obliczu tego portu okręt 
Provence, przysłany z urzędowemi raporta- 
mi Admirala Rigny, który w pierwszem swo- 
jem piśmie tylko w krótkości ważną bitwę mor» 
ską opisał. s 
r Półkownik Delaunay, towarzysz Qsagów, ` 
który dla długów dotychczas był więziony, 
ułożył się z swoią wierzycielką i otrzymał 
wolność. 

Od dni kilku trzyma w oblężeniu prefekturę 
policyjną mnóstwo ludzi bez roboty, dopra- 
szalących się © toszczególnieysze dóbrodziey- 
stwo, ażeby ich do iakiego więzienia inkwizy- 
cyinego posłano. (Bochenek chleba, maiący 
4 funty, który od dnia 1, Listopada kosztował 
773 Centymów, podrożał dziś do 80 Centym. 
(1 Złt. 9 gr. pol.) i 

W Nimes byt w przeszłą niedzielę burzli- 
wy wieczór. Kilkunastu zagorzalców opiera- 
ło się wystawieniu Świętoszka, Władza 
uległa. Chciano zapewne zaimponować pro- 
testanckiim obiorcom, Przecież wybór Panów 
Ricard i Dounant zdaie się być pewnym, 

¿Goniec Francuzki robi uwagi nad dosyć 
niedobrowolnem — iak mu się zdaie — wyi- 
Ściem woyska francuzkiego z Barcelony, Ë 
mniema, Że się wkrótce wyniesiemy i z in= 
nych twierdz hiszpańskich. 

Słychać, iż nowy instytut wychowania Egip* 
aies pod styrem Pana Jomard, ma znowu 
usta ? b ; ć 
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e Pan Miel, rezencent w przedmiotach kun- 
8ziu, otrzymał order legii honorowey. 


Asni gabi diia ' 
T Z Londynu, dnia 16. Listopada. 
- Zapisy na wystawić się maiący pomnik:Pa- 
nu Canning pomyślnie idą. Na ostatnim spi- 
sie znayduie się 13 podpisów po 190 Funtów 
'Sterlihgów. . i i l 

Allegaty, o których w-przeszłéy-gazėcie była 

wzmianka. 

Allegat Mro. I, iest to protokół obrad 
trzech Admirałów, : dnia ag. Października 
przez nich podpisany, który jest wstępem do 
ogłosząnego przez Monitora raportu. 

Nro; LI. iest raport Kapitana Hamilton z d- 
krętu Cambrian do Sir E, Codringtona, z Kit. 
tries dnia 18. Października, „Mam bonor Pa- 
nu donieśćs: Żem tu przybył wczoray rano 
Zi fregatą cesarsko-rossyiską Konstantyn, któ- 
rćy Kapitan zostaie pod moiemi rozkazami, 
"W pływającym do zatoki, dał poznać ogieńi 
tumany dymu, iż dzieło pustoszenia trwa. cią- 
gle. Okręty stanęły w zatoce ancyrskiey, zkąd 
wróz z Kapitanem rossyiskim wspólnie napi- 
saliśray list do tureckich dowódzców, którego 
wtóropis załączam. Oficerów rossyiskich i 
angielskich, którzy go mieli oddać, nie do- 
puszczono: do głównćy kwatery, i nie mamy 
też ieszcze dotąd odpowiedzi. Po południu 
poszliśmy obydwa (Kapitanowie) do kwatery 
greckićy i byliśmy z zapałem Przyięci. Nę- 
dza mieszkańców wygnanych z równiny, iest 
zgrozę wzbudzaiącą : kobiety i dziecico chwi- 
ła umieraią z głodu, Żywiąc się tylko goto- 
waną trawą, Obiecałem posłać cokolwiek 
chleba w doliny,- do których się schronili ci 
nieszczęśliwi, _ Mniemanie iest, iż, jeżeli 
Ibrahim pozostanie w Grecyi, naymnićy 
trzecia część greków z głodu wyrarże. 

„Nro. III, podanie $ekretarzą Kapudana 
Beja względem siły, która na flocie tureckiey 
się znaydowała z dnia 21. Października, =e 
W końcu stoi; „35,000 egipcyan w Morei, z 
których 4000 przybyło z tą flotą.“ . 

Nro. IV, z napisami: „tłumaczenie iest 
następuiący ważny dokument: i 

„Gdy eskadra mocarstw sprzymierzonych nie 
w zamiarach nieprzyiacielskich wpłynęła do 


portu; lecz iedynie; aby dowódzcom ture- 
ckim powtórzyć te proiekta, które dla samego 
Sułtana Były korzystne; więc iteraz, kiedy 
już za uczyniony przeciwko flocie sprzymie- 
rzon€y, wystrzał tak świetnie zemściliśmy się, 
nie iest byuaymnićy naszym zamiarem, ni- 
szczyć okręty, które po tey klęsce pozostały 
turkam. W yprawiamy. dla tego iednego z ień- 
ców tureckich z doniesieniem Ibrahimowi 
Baszy, Muharrem Bejowi, Tahir Baszy i Ka- 
pudan bBejowi,- równie iak i innym tureckim 
dowódzcom, Że, ieżeliby znowu iaki wystrzał 
karabinowy lub armatny na okręt lub iakikol- 
wiek statek sprzymierzonych mocarstw był 
wymierzony; nietylko resztę okrętów, lecz i 
twierdzę Nawaryn zniszczemy, i tę nową 
nieprzyjacielską zaczepkę za formalne wypo= 
wiedzenie woyny trzem mocarstwom sprzy- 
mierzonym, uważać będziemy, którego sira- 
szliwe skutki dotknąć muszą Sułtana i iego 
Baszów. Ale; ieżeli wodzowie tureccy uzna- 
iąc napaść swoią, którą uczynili daniem o: 
gnia, wslrzymaią się od nieprzyiacielskich 
kroków, to będziemy z nimi nadal zostawać 


w dawném dobrém porozumieniu, które oni 
sami zerwali; a w tym razie maią przed koń- 


cem dnia na wszystkich szańcach zaciągnąć 
białą banderę, Przed zachodem słońca cze- 
kamy na pewną odpowiedź, bez Żadnych 
wybiegów. — Podpisano przez Admirałów 
floty sprzymierzonćy. 

-- Nro: V, do Kontr-Admirała Hrabiego Hey- 
den ï Nro. VI. do Kontr-Admirała de Rigny 
podziękowanie Wice - Admirała Codrington, 
tey iednostaynćy treści: „Mości Admirale! 
Gdyś mi JW. Pan uczynił zaszczyt poddania 
dobrowolnie siebie i eskadry swoiey pod mo~- 
ie dowództwo, dałeś mi prawo, sądzenia o 
posiępowaniu swoićm w tym stosunku, czy- ` 
niąc mnie w wysokim stopniu za to odpowie- 
dzialnym, — Korzystam tedy z tego prawa, 
abym oświadczył, Żem z naywiększćm ukon« 
tentowaniem uważał sposób, iakim JW. Pan 
w bitwie: dnia 20. przewodniczyłeś swoiey 
eskadrze; że kierowanie, zostaiących pod 
wodzą JW. Pana, okrętów niczóm uie m 


"być przewyższone; i Że to zdarzenie, iżem 


W. Pana w tćy krwawćy i okropney bitwie 
miał pod moićm dowódziwęm , do tych palę» 
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ży, z których się w moićm Życiu marynar= 
skiém naybardzićy będę chlubił. Mam za- 
szczyt byćit. d, List Admirała de Rigny ma 
jeszcze ten przypisek: „Jakkolwiek nie chcę 
się wdawać w Żadne szczegóły, to iednak po- 
wszechne zdanie Kapitanów angielskiey floty, 
którzy się w bliskości Armidy znaydowali, 
przymusza mnie oświadczyć, iż Kapitan Hu- 
gon swoićm postępowaniem zasługuie na 
szczególny wzgląd JW. Pana.“ 

Nro. VII. odpowiedź Pana de Rigny: „JW, 
Panie! Pochwałę i pismo JW, Pana uważam 
za nader chlubne świadectwo dla mnie i Ofi- 
cerów pod memi rozkazami zostaiących i za- 
chowam ie iako szanowną pamiątkę J W. Pa- 
na szacunku, iiak się spodziewam, przyia- 
źŹni. JW. Pan w bitwie dnia 20, dałeś nam 
przykład; nie mogliśmy uczynić nic lepsze- 
go, iak iść za tym przykładem, Mam za- 
szczyt i t,d.“ 

Nro, VIII. Inne pismo Admirała de Rigny 
do P. Codrington, w którym na mocy obszer- 
nego raportu Kapitana Hugon, dowodzącego 
Armidą, daie pochwałę Kapitanowi Davies, 
którego wyborne manewra z naywiększego 
niebezpieczeństwa wyratowały Armidę, tu- 
dzież Kapitana Felloves, który Syrenę od po» 
Żarków tureckich ocalił. 

Nro. IX, podaie stratę angielskićy floty 75 
zabitych i 197 rannych, a Nro. X. siratę floty 
francuzkićy 43 zabitych, 79 ciężko a 63 lekko 
ranionych. Na angielskim admiralskim okrę- 
cie rannym został Major Grudoch, na okręcie 
Genoa Kapelan Winder. Na okręcie Talbot 
między innymi odniósł ciężką ranę nauczycieł 
Dellamore. . i 

Godną iest zastanowienia rzeczą, Że ro- 
cznica bitwy pod Trafalgar przypadała dnia 
21, Października (1805), a w bitwie pod przy: 
lądkiem St Vincent dnia 14. Lutego 1797. 
wynosiła nasza strata w zabitych 73, w 'ran- 
nych 233, 


- Sir E. Codrington zakazał Generałowi 
Church i Lordowi -Cochrane wysadzać woy- 
sko na brzegi Albanii, i 


Gazeta Times umieściła list iednego z swo- 
ich korrespondentów, który radzi otworzyć 
nową subskrypcyą ofiar dla Greków, i wdać 
się w tym względzie w bezpośrednią korre- 
spondencyą z Prezydentem Grecyi, Hrabim 
Gapodistria, dlą uniknienia wszelkich oszu- 
kaństw. 


Z Rossyi i z innych mieysc nadeszły pie- 
niądze dla Greków. 


Wyglądamy każdey chwili nowych depesz 

dmirała Codrington przez Ankonę i bardzo 
ciekawi iesteśimy naybliższych skutków bitwy 
pod Nawarynem. Podczas odiazdu Lorda 
Ingestrie niebyli ieszcze Turcy wywiesili 
białćy chorągwi. 


Goniec umieścił wyiątek z tureckićy książki 
proroctw, w którćy powiedziano, iż pod Suł- 
tanem Mahmudem pokona Turków iakiś żół- 
A0E zo lud północny i podbiie Konstantyno- 
po . 


.Pan Jacob powrócił tu z 


odróży na stałym 
lądzie odbytćy. R ?. ść i 


Hiszpania 
Z Madrytu, dnia 8. Listopada. 


Rada kastyliyska wniosła o wygnanie Bisku- 
pa dyecezyi Oviedo, zato, iż odmówił kano- 
nikatu przy 'tamecznym kościele pewnemu za» 
leconemu przez Radę xiędzu, a to pod pozo- 
rem, iż tenże kupił był dawnićy dobra naro- 
dowe. 


Banda Isydorylla rośnie. Morenillo,'w Sta: 
rey Kastylii, ma roo ludzi dobrćy iazdy; po- 
dobno i pod Puento-Largo pokazała się nowa 
banda. i 


Owdowiała Xiçżna:Frias umarła. 
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Hiszpania, 

Biskup dyecezyi Vich podał Królowi pi- 
smo, w którém przedstawia powody, które go 
nakłoniły niesłuchać rozkazów rządowych : a- 
Żeby wiernych zachęcał do posłuszeństwa 
władzom, iakkolwiek wskroś iest przeięty 
winnóćm dla woli Króla Jmci uszanowaniem, 
Powiada on w tém piśmie między innemi: 
„Ułaskawiono nayzaciętszych nieprzyiaciół 
ołtarza i tronu. Przyiaciele W. K. Mci nay- 
większych doznaią przykrości, podczas kiedy 
ułaskawieni ani przystępuią do stołu Pańskie- 
go, ani bywaią w kościele, ani daią inne do- 
wody czci Boskićy. Jeżeli moie dawnięysze 

rzełożenia bez skutku pozostały, to lepićy 
W. K. Mci wiadomo niż mnie, kto temu winien, 
iż im sprawiedliwość niezostała „wymierzoną, 
Nie powinien Żaden Biskup działać przeciw 
swoiemu sumieniu i wdawać się w swary 
świeckie i polityczne. Jeżeli kto inny dopeł. 
nia podobnych rozkazów W. K, Mci, ten mu- 
si niebyć obeznany z rzeczami; kto tak czy. 
ni, wystawia na ohydę dostoyność biskupią i 
‘taie się narzędziem nieprzyiaciół Boga. Kto 
się opiera prawćy władzy, opiera się samemu 
Bogu, a przecież grzech ten ciąży niemal 
wszystkie zwierzchności, które w imieniu 
W. K. Mci rządzą krajem i t, de® 

W Katalonii zaczynaią chwytać się bardzo 
energicznych środków. Półkownik Juan Ra. 
fidivel i Podpółkownik Albert Oliver, oba 
naczelnicy . buntowników Tarragony, zostali 
dnia 7. m.b. w tém mieście powieszeni. Tego 
samego losu doznali zaraz następuiącego dnia 
Podpółkownik Joachim Lagnardia, Don Mi- 
chał. Berivaut i Doktor Magia Pallas; ostatni 
był członkiem junty rządowey w Manresa 


Powiadaią, Że i Półkownika Ballester , mni. 
cha Orry (Punal), Kanonika Corrous i innych, 
nieco innego czeka, 

Generał Longa był podczas wybuchnienia 
woyny o niepodległość, kowalczykiem we wsi 
Puebla de Arganzon. Woyna zrobiła go 
Żołnierzem, a talenti szczęście wodzem, 

ortugalia. 
Z Lizbony, dnia 3. Listopada, 

W dzisieyszćy gazecie umieszczony iest de- 
kret Regentki zalecaiący surowo Korregido- 
rom, ażeby każdego iako buntownika trakto- 
wali, któryby Infantowi Don Michałowi dawał 
tytuły, które on sam za zbrodnicze uważa, 
Sądy zapobiegać maią ile możności burzliwym 
wypadkom i oświecać ciemnych mieszkańców, 

Naywyższy Sąd woienny odrzucił wyrok, 
uznaiący Generała Stubbs niewinnym. Od. 
rzucenie nastąpiło pod tym pozorem, iż król. 
Prokurator niebył przytomnym podczas fero- 
wania wyroku, 


Rozmaite Wiadomości. 


Poznań, dnia 30. Listopada, Ostatni mie. 
siąc ma nas wynagrodzić za wszystkie upły- 
nione tego roku miesiące, Wyiąwszy wybor- 
nych śpiewaków Pana Sieberti iego córki, 
mało co ustępuiącćy Pannie Sontag, i kon. 
certów mieyscowych artystów, nie wiele co 
mogło szczególnićy zaiąć Publiczność tutey- 
szą. W miesiącu Grudnia będziemy mieli 
sposobność słyszeć i widzieć to, co potrafi 
zupełnie zaspokoić ciekawośći przyiaciela kun. 
sztu i badacza natury, Słyszeć bardzo zacnych 
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artystów muzykalnych, królewskich kamermu- 
zykusów, braci PP, Ganz, nieustępuiących 
w niczóm talentom Panów Bohrerów i Rom- 
bergów, którzy tu dziś przybyli i zapewne 
wkrótce, gdy urlop ich bardzo iest ograni- 
czony, publiczny dadzą koncert. Widzieć 
rzadką, piękną i nigdy tu w takim zbiorze 
niewidzianą menażeryą Pana van Aken, 
który tu w tych dniach przybędzie. 

Dnia 17. m. b, nastąpiło w Monachium uro- 
czyste otwarcie tegorocznego zgromadzenia 
Stanów. ; 

Dziwnym zbiegiem okoliczności dni mies, 
Październiką tak często w nowszym czasie 
stały się pamiętnemi przez stanowiące zwy- 
cięztwa: Roku 1805. dnia 14, Października, 
kapitulacya Ulmu; 1S$06. dnia 14. Paździer- 
nika bitwa pod Jena i Auerstaedt; 13805. dnia 
21. Października bitwa morska pod Trafalgar; 
1813. dnia 18. Października bitwa pod Lip- 
skiem; r. 1827. dnia 20. Października bitwa 
morska pod Nawarynem. 

Navarino, uStarożytnych Pylos, kole- 
bka Nestora, leży na wzgórku przy obszernćy 
przystani. W roku 1499 wydarli ie Turcy 
Wenecyanom; pierwsi założyli tam w roku 
1772 cytadellę z óciu bastyonami, W roku 
1770 zdobyli ie Rossyanie. Modon leży ztam- 
tąd o dwie mile geograficzne. 

Kapitan Clifford przywiózł z wyższego-Egi- 
ptu do Londynu znaleziony na wyspie Ele- 
fantynie rękopism „Iliady.* Pochodzi on za- 
pewne z czasów Ptolomeuszów. Odkrył go 
młody Francuz, podróżuiący za staraniem 
sławnego Banks kosztem uniwersytetu Cam- 
bridge. z 

Słychać, pisze Kuryer Warszawski, že ma 
wyiśdź dziełko dowodzące, iż zbyteczne a czę- 
stokroć niewłaściwe używanie gorczycy, któ- 
ra teraz coraz bardzićy przez wiele osób wszel- 
kich stanów iest używaną, może w czasie 
szkodliwe przynieść skutki. — 


W dniu 19. i 20. m. b. zaszły w Paryżu za- 
burzenia, tak iż przyszło do strzelania kulmi, 
rąbania pałaszami i kłucia bagnetami. Bliższe 
szczegóły w następuiącćy gazecie, 

i OO W O OR 


Uwiadomienie literackie, Wyszła z druku 
w polskim i niemieckim ięzyku, i przedaie się 


za 5 sgr. u PP. Mittlera i Munka:- Mowa o 
nayważźnieyszych powinnościach  Młodzień» 
ców, mianowicie Uczniów Gimnazyum Po- 
znańskiego, miana 8. Październ. r. b. p. Tom. 
Szumskiego., — Nie mogą Rodzice użyte- 
cznieyszego kupić podarunku dla synków swo» 
ich na gwiazdkę, 


OBWIESZCZENIE. 

Stósownie do wysokićy ustawy w Dzienniku 
urzędowym z r. b. Nr. 44, stronica 590. znay» 
duiącćy się, wzywam tych mieszkańców, któ+ 
rzy nie będąc Aptekarzami, cząstkowym hane 
dlem piiawkami nadal trudnić się myślą, aže. 
by niezwłocznie o przepisane na to zaświad. 
czenie legitymacyi od Wgo Freter, Król. 
Radzcy medycynalnego i Fizyka miasta Po. 
znania postarali się, i takowe w ciągu 4ch ty: 
godni Władzy policyiney tuteyszćy przedłos 
Żyli. Kto tego zaniedba, temu po upłynieniu 
tego czasu handel takowy, iako do niego nie- 
upoważniony, bez dalszego względu zaka 
zanym zostanie, 

Poznań dnia 10. Listopada 1827. 
ad- Burmistrz. 


ZAPOZEW EDYKTALNY, 
Sukcessorów niewiadomych niegdy Jozefa 
Modlibowskiego, zmarłego na dniu 17. Sier. 
pnia 1789. roku w wsi Podrzeczu pod Gosty« 
niem, i tychże dalszych spadkobiorców lub 
naybliższych krewnych, Król. Sąd Ziemiański 
w Wschowie ninieyszym wzywa, ażeby się do 
odebrania pozostałości tegoż Jozefa Modlibow. 
skiego, składaiącóy się z summy 8166 Tal. 20 
śrgr. na dobrach Mszczynie Powiatu Szrem- 
skiego w Rubr, III. Nro. 3. hypotecznie lokoe 
wanćy, lub piśmiennie lub osobiście przed a 

naypóźnićy w terminie tym końcem na 

dzień 16. Stycznia 1828. 
przed delegowanym Ur. Kutzner Assessorem 
wyznaczonym, przy złożeniu potrzebnych do. 
wodów legitymacyinych w Registraturze pod- 
pisanego Sądu zgłosili, i tam dalsze rozporzą. 
dzenia oczekiwali, albowiem w razie przeci- 
wnym pozostałość wspomnionego Jozefa Mo- 
dlibowskiego iako dobra pana nie maiące (bo- 
num vacans) skarbowi kraiowemu przypadnie 
i sukcessor, któryby się po upłynieniu powyż. 
szego terminu prekluzyinego dopiero zgłosić 
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miał, wszelkie z tą pozostałością .luż przedsię: 
wzięte czynności i rozrządzenia Królewskićy 
Regencyi bez złożenia rachunków lub wynad- 
grodzenia pobieranych, użytków przyznać i 


przyiąć, iiedynie na tem, cokolwiekby się na 
owczas ieszcze z sukcessyi znaydować mogło; 


przestać obowiązanym będzie. 
w Wschowie dnia $, Lutego 1827, 
Królewsko-Pruski Sąd Ziemiański, 
ZAPOZEW EDYKTALNY, 
Na dobrach szlacheckich Szurkowie w De- 
partamencie Poznańskim, Powiecie Krobskim 
ołożonych, W. Jozefowi Krzyżanowskiemu, 
asztelanowi i siostrze tegoż JW. Melanii, za- 
mężney Hrabinie Szołdrskićy należących, iest 
w Rubryce II, pod liczbą 7., protestacya de 
non alienando vel disponendo dla Alexandra 
Przepałkowskiego, iako cessyonaryusza Julias 
ny Malczewskićy , względem twierdzonćy nie- 
ważności sprzedaży teyże należącey Gostko- 
wskićy części rzeczonych dóbr na rzecz Adama 
Malczewskiego nastąpionćy, i względem ztąd 
wyprowadzonych praw własności pomienionćy 
części dóbr, aż do ukończenia wytoczonego 
processu windykacyinego na wniosek Alexan- 
dra Przepałkowskiego de praesentato 20. Lipca 
1805., ex decreto z dnia 5. Sierpnia tegoż roku 
zaintabulowana, aE à 
Zaświadczenie rekognicyine względnie tėy 
rotestacyi, która stósownie do złożoney przed 
otaryuszem wystawionćy deklaracyi extabu- 
lowana być ma Przepałkowskiemu przez by- 
wszaj południową Regencyą w Poznaniu, w 
dniu 7, Września 1805, r. udzielone, atoli za- 
ginęło, zaczem posiadacze tegoż zaświadcze- 
nia rekognicyinego i tychże sukcessorowie lub 
cessyonaryusze, i zgoła wszyscy ci, którzy 
iakkolwiek w tychże prawa wstąpili, niniey- 
szem się zapozywaią, ażeby w terminie na 
dzień 23, Lutego 1828. r 
zrana o godzinie Io. przed delegowanym Ur. 
Gaede, Konsyliarzem Sądu Ziemiańskiego w 
naszey Izbie instrukcyinćy naznaczonym, 080- 
biście lub przez prawomocnie upowaźnionych 
pełnomocników się stawili, i pretensye swoie 
realne z pomienionego zaświadczenia rekogni- 
cyinego wywiedli, albowiem w razie przeci- 
wnym z takowemi prekludowani zostaną, im 
w.tćy mierze wieczne milczenie się nakaże, i 


następnie amortyzacya rekognicyi i wymazanie 

protestacyi wyrzeczone będą. (t5139 
Wschowa dnia 13, Września 1827. 
uKról Pruski Sąd Ziemiański. 


PATENT SUBHASTACYINY. 

Szlacheckie dobra Gocanowo, pod juryge 
dykcyą naszą w Powiecie Inowracławskim po- 
łożone , wraz z należącemi do nich folwarkami 
Gocanowka i Tarnowa, które podług taxy 
Landszaftowey , na Tal- 79,684 sgr. Ia ocenio= 
no, maią być na wniosek tuteyszćy królewskićy 
Dyrekcyi Towarzystwa Ziemskiego z powodu 
długów, publicznie naywięcćy daiącemu sprze» 
dane, którym końcem termina licytacyinę na 

dzień 23. Lutego a f. 
na dzień 24, Maia a f. 
termin zaś peremioryczny na 
dzień 26, Sierpnia a f, 
zrana o godzinie 8. przed Wnym Bauer Ass 
sessorem Sądu Kameralnego w mieyscu wy- 
znaczone zostały, 

Zdolność kupienia posiadaiących uwiadoa 
miamy o terminach tych z nadmienieniem, iż 
w ostatnim nieruchomość naywięcćy daiącemu 
przybitą zostanie, na późnieysze zaś podania 
wzgląd mianym niebędzie, ieżeliby prawne tes 
go niewymagały powody. i 

W przeciągu 4ch tygodni przed ostatnim 
terminem zostawia się zresztą każdemu wole 
ność doniesienia nam o niedokładnościach, jas 
kieby przy sporządzeniu taxy zayść mogły, 

W Bydgoszczy dnia 18. Października 1527, 

, Król. Pruski Sąd Ziemiański, 


PATENT SUBHASTACYINY, > 
Dobra Sukowy Nr, 283. pod jurysdykcyą na: 
szą w powiecie Inowrocławskim położone, a 
Ur. Ignacego Rakowskiego, niemnićy córki 
iego Ur. Anny Chmieleckićy i małżonka ićy 
Ur. Felixa Chmieleckiego Kapitana dziedzi= 
czne, ‘wraz z przyległościami które podług ta» 
xy sądownie sporządzonćy na Tal. 56,126 sgr, 
25 fen. 8 w linii, a Tal. 766 sgr. 20 przed linią 
są ocenione, na Żądanie Królewskićy Dyrekcyż 
landszaftowćy tuteyszćy , z powodu zaległych: 
prowizyów ,. publicznie naywięcćy daiącemu: 
sprzedane być maią, którym końcem termina 
licytacyine | : 
„na dzień 1. Kwietnia 
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na dzień 1. Lipca 
termin zaś peremtoryczny 
na dzień 1, Października 1828. 

zrana o godzinie 8. przed - Wnym Dannenberg 
sądzą Ziemiańskim w mieyscu, wyznaczone 
zostały. 
- Zdolność kupienia maiących uwiadomiamy 
6 terminach tych z nadmienieniem, iż w ter- 
minie ostatnim nieruchomość naywięcćy daią- 
cemu przybitą zostanie, na późnieysze zaś po. 
dania wzgląd mianym nie będzie, ieżeli pra- 
wne niebędą wymagać powody. j 

W przeciągu 4ch tygodni zostawia się zre- 
sztą każdemu wolność doniesienia nam o nie- 
dokładnościąch, iakieby przy sporządzeniu ta- 
xy zayść były mogły, 

Taxa każdego czasu w registraturze naszćy 
przeyrzaną być może. 

Bydgoszcz dnia 5. Listopada 1827. 

` Król. Pruski Sąd Ziemiański. 


AUKCYA. 
"W poniedziałek dnia 3. Grudnia r. b. 
rzedawać będę w domu moim sposo- 
be aukcyi, bardzo piękne obrazy 
Qleyne z nowo pozłacanemi ramami, 
między któremi osobliwie odznaczaią 
się : > 
3 Narodzenie Chrystusa, 
Familia święta i 
więta Cecylia w naturalnćy wiel. 
kości. 

Ostatni szczególnićy użytym być mo- 
Że do ołtarza. Do owego dnia mogą 
takowe, iako też rozmaite inne, na prze- 
daż złożone przedmioty, każdego cza- 
su być obeyrzanemi.. 


Ahlgreen. 
KGY A 


£ Oprócz żapowiedzianćy iuż aukcyi rozmai. 
tych przedmiotów, przedawać będę w moim do- 
mu dnia 3, i 4, Grudnia r, b. znaczną par- 
tyą pięknych machoniowych furnirów i bałów, 

"daley w Środę dnia :5, Grudnia bar- 
dzo piękne meble, chińską i inną porcelanę, 
faians, niemnićy piękny 'i zupełny turecki 


. 


rzęd na konia, z nader pięknemi srebrnemi i 
złotemi ozdobami, z należącćem do niego zło- 
tem i srebrem haftowanćm pokryciem (deka) 
i czaprakiem, zbroią, podobnież z srebrnemi 
i złotemi ozdobami. 

e , Ahlgreen. 


Je viens de recevoir un nouveau transport 
de véritable huile d'olives de vierge en Pro» 
vence premier qualité M. Nieczkowski 
a Posen. \ 


Świeży Brunświcki salseson otrzymał osta- 
tnią pocztą i 
Fr, Bielefeld. 


Wyciąg z Berlińskiego kursu papierów 
i pieniędzy. 


; : Papiera- | Gotowi- 
Dnia 26. Listopada 1827» | pis zną | 

ERC ZZ ADO ZY 
Óbkęi Guz pań GAR SŁ 

igi długu państwa, , 
Obligi baoki aż do włącznie gi, 384 

Jite, st de w XK: 6 e . 98 
Zachodnio-Pruskie listy zasta- 

WNE Se. 46 a 93 — 
Zachodnio-Pruskie listy zasta- 

wdhe-B+o „dą ZE. go — 
Listy zastawne W, Xięstwa 

Poznańskiego. „ e , 99 985 
Wschodnio-Pruskie « ; , 941 ak 
Szląskie « » © « » , ., 1044 — 


Poznań dnia 30. Listopada 1827, 


3 . Papierami, Gotowizną. Od są 
Kurs obligów m, Pożnania . . ga 3 4 


Ceny zboża na Pruską miarę i wagę 
w Poznaniu. 


Dnia 26. Listopada 1827, 
j al, égre ten. do Tal. śgr. feni 
Pszenica e © 1 10 — — 1 15 — 
yło e » e R 5 č — = 1 7 6 
Jęczmień s « — 27 6 — q M = 
Owies PAZ: . W. i 16 e  „— a 17 6 
Taterka 666 1 g Gah 4 5 = 
Gróch +07 8 2070) goggO" zs 
Ziemiaki ; « — y5 — — — 17 6 
Masła garniec r 17 6 — r gą 6 
Słomy kopa 4 
1200 ffe + 3 20 = m 3 35 = 


